
g a z e ta  lw o w sk a .
Czwartek Me" 130. Ł  listopada 1841.

P r z e
‘•ndomolci k r a jo w e : Z Wiednia. -

g l ą d  a r t y k u ł ó w .
Z a g ra n ic zn e :  H i s z p a n i j a :  Depesze telegraficzne. (Mon-, — .       0 - -------*/«.!/ . JIJL 1 O z p a n IJ a ; icłc îttUDtŁuc;. \muu-
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0 JCK.\Ios'ć najwyższem postanowieniem z dnia 
t>. m. raczył opróżnioną w Galicyi posadę 

, 0lUisarza cyrkułowego pierwszej kategoryi, na- 
® Karolowi W a n g e r m a n n ,  komisarzowi 

^ “Ulowemu drugiej kategoryi.

Wiadomość, zagraniczne.
Hiszpanija.

^ lessager  zawiera następujące depesze tele* 
ś l i c z n e  :

"Kaj onna  d n i a  22.  p a ź d z i e r n i k a .  Jene- 
R o d i l  wszedł do Witoryi dnia 21. zrana. 

 ̂ ° n t e s a  de  Oc a  r o z s t r z e l a n o .  Miasto Bil- 
a° poddało się d. 20. jenerałowi R o d i l . 8 

^ B « j ° n n a  d n i a  t e g o ż .  Tej nocy wielu 
 ̂ ,eglych oficerów hiszpańskich przybyło do 
afre. Między nimi jest U r b i s t o n d o ,  dwóch 

^Gralów i trzech brygadyjerów. Co chwila 
B *Si>ywają nowe zbiegi. Wojsko Rejenta zaj- 
Q®3e teraz granicę Nawary. Dnia 20go kazał 

t l o n n e l l  ustąpić z twierdzy Pamplony.8 
^ e r p i g n a n  d n i a  t e g o ż .  Junta Barcelony 

H./r*ymała onegdaj formowanie oddziału ochot- 
“W. Posłała Rejentowi milijon realów.«

Ig”® aj on  na  d n i a  t e g o ż .  M a d r y t  d n i a  
S p r a w u j ą c y  i n t e r e s a  F r w n c y i  d o  

4j ^ » s t r a  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h .  ^Gazeta*  
^ dzisiejszego zawiera uchwałę, ogłaszającą 
*tr*tau'e blokady wybrzeża kantabryjskie od Ca- 
t>lł° Urdiales aż do Fontarabii, wyjąwszy te 
jaâ porty i porty Guetaria , St. Sobastian i Pas-

l>,'cńnik Corresponsal podaje następujące

szczegóły o procesie jenerała D o n  D i e g o  L e o ­
na :  ^Posiedzenie d. 12. października. Sąd wo­
jenny składał się z admirała Dionisio Ca pa z ,  
z marszałków polnych Pedro M e n d e z  Vi  go ,  Ni­
colas d e  I s i d r o ,  P^dro R a m i r e z ,  Jose Cor-  
t i n e z ,  Jose G ra  s e s  i brygadyjera Jgnacio 
L o p e z  P i n t o .  Sala audyjencyjoualna przed­
stawiała imponujący widok. Ąudytor P a b 1 o 
d o  la  R e r i c i l l a  odczytał instrukcyję, to jest 
zeznania obżałowanego , jenerała P u i g  S a m-  
p e r ,  pułkownika hartszyrów Domingo D u l c e  
i innych świadków. Jenerał L e o n  oświadczył, 
że w istocie wiedział o planie odjęcia Rejencyi 
księciu de  ł a  V i c t o r i a ,  ale na czele powsta­
nia stanąć nie chciał. W nocy z dnia 7. usły­
szawszy uderzenie w bębny, kazał służącemu 
przynieść sobie mundur uzarski bez szabli. Mię­
dzy dwunastą a pierwszą w nocy wszedł do pa­
łacu. Przysnął, że żołnierze powstania powi­
tali go powszechnym okrzykiem ; on odpowie­
dział > 20 democstracyje te należy Królowej I z a ­
b e l l i  pozostawić. Prosił hardszyrów, by prze­
stali strzelać, co uważał za jedyny środek od­
wieść wojsko od strzelania. Chciał przez to do­
stojnym sierotom nowego przestrachu oszczę­
dzić. Gdy się mu to nie powiodło , odszedł bra­
mą zelazną i nawet eskorty kilku żołnierzy nie 
przyjął. Niedaleko stamtąd stracił konia i za- 
stąpił go innym , którego od dwóch strzelców 
gwardyi królewskiej kupił. W Colmcnar skło­
ni! się wrócić do Madrytu , poczem zdybał się  
z huzarami, którym sie poddał. Do pałacu dla 
tego poszedł , gdyż umówił się z jenerałem  
P u i g S a m p e r ,  ż e w  razie rozruchu , jene­
rałowie załogi madryckiej zejść się tam maja. 
Jenerał P u i g  S a m p e r  potwierdził to zezna­
nie. Pr*y aktach leżał znaleziony w pularesie..
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jenerała Hst be* Jaty, pisany i podpisany prze* 
•jenerała L e o n a ,  a adresowany do księcia d e  
ła  V i c t o r i a .  List zawierał, ze Królowa-Wdo- 
vva chce znowu obiad Rejencyje , i jego (Espar- 
tera) wzywają, by się jej zrzekł, rozkazów Kró­
lowej Jejmości usłuchał, at ak rozlewu krwi u- 
niknął. W tymże pularesie był także okolnik 
rjo dowódców armii , wzywający do uznania rzą­
du Królowej-Matki. —  Adwokat rządowy rozwi­
ną! następnie punkta zaskarżenia. Wystawił 
(zbiegłego) jenerała C o n c h a  jako widocznego 
naczelnika buntu, i wniósł,  by C o n c h a  jako 
sprawca , a L e o n  jako współwiaowajca zama­
chu , karę s'mierci ponieśli. Wniosku tego z naj- 
głębszem słuchano milczeniem. Potem jenerał 
R o n c a 1 i , obrońca jenerała L e o n a ,  głos za­
brał ; był tak wzruszony, ze go zoledwo zrozu­
mieć było można. Gdy kreślił rys życia m ło­
dego jenerała , odznaczającego się poświęceniem 
f  sławą wojenną , spostrzegano łzy w jego oczach. 
Zwrócił uwagę na położenie niektórych człon­
ków sądu wojennego, którzy wymienieni ró­
wnież w sprawie z d. 7go,  byli zarazem sędzia­
mi i stroną. Dowodził, ze L e o n  nia był na­
czolnikiem spisku , gdyż n iem ożna przeciw nie­
ma przytoczyć , jakoby był obecnym w różnych 
oddziałach wojska. >;Europa« rzekł »luóra wi­
działa niekiedy dawaną amnestyją nawet mor­
dercom Królów, zadr/y na tę wiadomość, że 
karę śmierci do wykroczeń politycznych zasto­
sowano.« Jenerał L e o n ,  który sam mówić żą­
dał , został wprowadzonym. Usiadł oziębia na 
wyznaczonym mu miejscu. Twierdził, żo nie­
słusznie robią go przcwodcą powstania. *Gdy- 
bym nim był® dodał mocnym głosem rbyłbym 
stanął w pałacu na czele żołnierzy, zwłoki moje 
znalezionoby pośród tych walecznych , którzy 
polegli; nia byłbym ich opuścił, nie byłbym 
w ucieczce schwytany.* Słowa te sprawiły po­
wszechne wrażenie. Jenerał dodał , że co sio 
okólnika dotyczy, łatwo poznać, iż nie był ro­
zesłanym. Okólnik ten i list do księcia d o  la  
V i c t o r i a miał on dla tego przy sobie , by je 
temu oddać, k o m u  w i n s t r  u k c y j a c h  z P a ­
r y ż a  o d d a ć b y  n a k a z a n o ,  gdyż nie chciał 
inieć udziału w tej sprawie. Na uwaga prezy­
denta, żo było powinnością jego, Rejenta i rząd 
»  planie spiskowych zawiadomić, odpowiedział 
Ł e o n , ze planu nie znał dokładnie ; dwakroć 
szuka, sekretarza Rejenta, ale go znaleźć nie 
m ó g ł ; zresztą nie był obowiązanym -grać roję 
dennncyjanta. Adwokat rządowy zafadał w koń­
cu czasu do sprawozdania z uwag ostatnich i po­
siedzenie zamknięto. Na posiedzeniu z d. 13. 
października sąd wojenny skazał na śmierć je­
nerała L e o n a ,  cztćrmo głosami przeciw trzem.

Wyrok ten odesłaiio niezwłocznie do (
szego trybunału wojny i marynarki. Tryb°D  ̂
naradzał się przez noc całą i oświadczył sig  ̂
wyrokiem. Uchwałę o tem przyniesiono do 
nisteryjum o pół do 5tej pod eskortą cztere 
żołnierzy i podoficera ze straży trybunału- Zra®8 
odczytano wyrok osądzonemu, poczem go 281 
do kaplicy odprowadzono.®

C onsti tu t ionne l  opisuje w ten sposób r°f 
strzelanie jenerała D i e g o  L e o n a :  rDj"8 
15. października o godzicie pierwszej po p°_ 
dniu, wyprowadzono D i e g o  L e o n a  z wi?2’e 
nia na plac esekucyi. Jechał w otwartym P0’ 
wozie ale tak liczną otoczony eskorta, że ta *8 
pełnio zakryła go przed oczyma ludu, który #l“ 
tłumnie zgromadził. Orszak przeciągał pr*j 
ulicę Toledo  bramą toledańską , przy której Sta 
kompanija, mająca wykonać akt śmierci. ^  
nerał L e o n  wysiadł zaraz z powozu. Miał 1,8 
sobie świetny mundur pułkownika uzaróffi11 
piersi orderami okryte. Uściskawszy jenc1,8. 
R o n c a l i ,  swego obrońcę, i urzędnika 
n e g o , który tracenia przewodniczył, ś m io ł^  
krokiem udał się przed front żołnierzy. ^  
ledzyl® rzekł czystym i donośnym głosem s0*1, 
łowano wystawiać mnie za tchórza i zdrflj8®' 
żadnym z nich nie jostem. Jestem żołn ierz^  
który szczerze za ojczyznę wałczył, i nie żaM‘ 
tego. Niech żyjo I z a b e l l a !  Niech żyje W, i 
ność!« Poczem sarn »ognia 1« zakomenderotfaj 
W chwili wielu kulami przeszyty padł bez dus^h

Wielka Brytartija i Irlandyja.
L o n d y n  d n i a  22.  p a ź d z i e r n i k a .  Pa^4 

ment odroczony uprzednio tylko do 21. t. ’ 
wczoraj znowu tymczasowie do dnia 21. grud8'3 
odroczonym został.

Bzieńnikowi S ta n d a rd  donosi koresponduj’ 
żo Królowa ma się bardzo dobrze, lubo co c i i r 
spodziewają się jej połogu. Minister spraw 
wnetrznych rozkazał wczoraj, ażeby króleW* ‘ 
gońcy gabinetowi byli dniem i nocą w min>stfl 
ryjom jego w pogotowiu, dla niezwłocznego 
niesienia o cajmniejszem zasłabnięciu Królowi 
wszystkim ministrom gabinetu, bądź oni by** 
w mieście bądź nie.

Admiralicyja każe teraz we wszystkich P0j,
tach wojennych werbować majtków, j w
groźnych stosunków ze Stanami Zjednocioo6^
Ameryki północnej, mają uzbroić najmn>cJ
do 30 okrętów. ^o ' c yWiadomości o zbieraniu się n a  g r a n *  .
k a n a d y j s k i o j chciwych łupu i mordów a<! ( 
turników, przeciw którym prezydent Ty, 0, 
jak wiadomo odezwę w ydał, zdają się byc ^  
kol wiek przesadzone. Tym czasem wła1 ,e

t
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oady mają się na baczności. Co się uprowadze­
nia 6  r o g a n a dotyczy, same pisma amerykań­
skie przyznają, ze regularne wojsko angielskie 
do tego nie należało, lecz że postępek ten wy­
kona ł oddział milicyi, nie mającej nawet do te- 
fio żadnego upoważnienia od swych oficerów.

Ostatnie wiadomości ze Stanów Zjednoczonych 
uważano na giełdzie tutejszej za daleko pomyśl- 
uiejsze, niźli dawniejsze były, co na interesa gieł­
dowe dobry wpływ wywarło.

■—— dni a  23.  p a ź d z i e r n i k a .  Dzisiejsza
'Jim es rozpoczyna pismo swoje następującem
doniesieniem : >.-Mamy dobre powody do wierze- 
u ia , że rząd francnzki postanowił sześć okrętów

nijowych odwołać niezwłocznie z morza Śród­
ziemnego i kazać je w Breścio rozbroić. Nie 
Wątpimy, ze rząd angielski użyje odpowiednich 
środków i swe siłę zbrojną, przynajmniej na mo­
rzu Śródziemnem , o tyleż pomniejszy.

Pisma dzisiejsze zajmują się wiele sprawami 
arnerykaóskiemi i zdają się wierzyć w to, zeAn-  
glija niebawem wojnę mieć będzie. M orning-  
Herald  i Courrier  zapewniają, żo p. W e b s t e r ,  
stneryknóski sekretarz Stanu, posłowi angiel­
skiemu panu F o s  uczynił już bardzo dobitne 
Przedstawienia w sprawie G r o g a n a ,  domagając 
się uwolnienia i wynagrodzenia G r o g a n a ,  
a ukarania winnych. P. F o s  miał poprzestać 
Oa tej odpowiedzi, że nie ma jeszcze doniesie­
nia o tej sprawie, i ze pierwej władz kanadyj­
skich zapytać się musi , zanim będzie mógł od­
powiedzieć.

Dnia 11. na tygodniowem zgromadzeniu Re­
pealistów w Dublinie oznajmił p. 0 ’ C o n n e l l ,  
^e statkiem parowym Great W es tern  otrzymał 

funt. szterl. ze Stanów Zjednoczonych , jak 
W ogóle już niejedna znaczna składka z Ame­
ryki wpłynęła. Poruszenia Repealistów pioru­
nem rozszerzają się po wszystkich częściach Ame­
ryki , gdzie jak wiadomo wielu jest Irlandczy­
ków ; na północy i poładniu , na wschodzie i 
*®chodzie brzmi kra' hasłem Repealistów i on 
( 0 ’c  o n n e l l )  nie m ole  znaleźć słów dosyć do 
"w”razenia radości swojej z tych oznak sympatyi, 
®ką dla związku Repealistów okazują jego szcze­

p y  i lubiący wolność przyjaciele po tamtej stro- 
Oceanu Atlantyckiego.

. Zdaje się , ze nowy lord namiestnik Irlandyi 
urabia, de G r e y  zupełnie poróżnił sio z O ’Con-  
,a 9 1) e tu i jego stronnikami, gdyż kilku kato- 
<ków 0(J znacznych urzędów sądowniczych ocl­

ił. Spodziewają sie wiec znowu zaciętej cpo- 
P^Ji w Irlandyi. Przeciwnie zaś znaczniejsze ro- 
^ in y  katolickie w W i e J k i ćj Brytanii, jakoto Ta l -  
, 0 t o w i e i H o w a r d o w i e ,  łączą się coraz 
^•rdzitSj r. nową administracyją Konserwatystów.

Przez dni cztery srozyła się w Londynie i w oko­
licy tamtejazój straszna burza, która szczegól­
niej na wybrzeża znaczną szkodę zrządziła. 
W niedzielę dnia l7 g o  października wzmogła 
się ta burza aż do orkanu, który sprawił wielkie 
spustoszenia na brzegach Tamizy ; jednakże do 
najwyższego szczytu wzbiło się to nieszczęście 
dopiero dnia 18go po południu , gdy pod wszyst­
kie domy stojące nad brzegiem rzeki podstąpiła 
woda tak wysoko , jak tego niLtt nie pam ietai. 
Nawet w powodziach w łatach 1821 i 1828 nie  
doszła woda do takiej wysokości. Juz o godzinie 
czwartej pozalewała woda powiększej części 
wszystkie niżej położone ulice, któro ku Tami­
zie prowadzą. Związek z sądem policyi nad Ta­
miza uskuteczniano jedynie za pomocą czółen, 
na których świadków i oskarżonych przewożono. 
Wkrótce po upływie godziny czwartej zatopiła 
woda przeszło 100 ulic i do wielu domów wci^ 
snęła sie z taką szybkością, że osoby mieszka­
jące po piwnicach tylko z trudnością wyratować 
się mogły, a kilkoro starych ludzi nawet utonęło.

Fraacyja.

P a r y ż  d n i a  21.  p a ź d z i e r n i k a .  List 
pana O I o z a g i stanowił wczoraj, we wszystkich 
kołach politycznych, przedmiot rozmowy. Prze­
bywający w Paryżu stronnicy Królowej K r y 
a t y n y  nie ukrywają tego, że ich dziwią słowa, 
jakie pan O l o z a g a  włożył w usta Królowej. 
Nie wahają się posądzać posła hiszpańskiego 
c nieprawdę , bo nikt nie chce wierzyć , ażeby 
Królowa K r y s t y n a ,  przyznająca dotąd otwar­
cie, że powstanie dzieje się w jej imieniu, mo­
gła dać się skłonić do tak nieszlachetnego i nie­
politycznego odwołania. Jakoż w istocie mieści 
dzisiej8*y Journal des Debats, widocznie w im ie­
niu Królowej K r y s t y n y ,  następujące oświad­
czenie : »W y r a z n i e  u m o c o w a n i  je-
s t e ś m y  donieść , że słowom przypisanym M ą~ 
v y ' K r y s t y n i e  w depeszy, posłanej przez 
posła hiszpańskiego jenerałowi Al c a l a ,  Kró­
lowa tormaluie juz zaprzeczyła {d iun  ddsaveu  

f o r  mol) i że zaprzeczenie to przesiał panu O 1 o- 
z a d z o sekretarz prywatny Jej Król. Mości.* —- 
Oświadczenie to taki wywrze skutek, że tutejszy 
poseł hiszpański nie będzie mógł aię na swćki 
gtanowiskn utrzymać. Kiedy raz już tak stanow­
czo wyraził się , nieoebybnie i z odpowiedzią wy­
stąpi , a^gdy rozprawy za daleko sie posuną, łatwo 
]byc j ze p. O l o s a g a  uzna przeciwnem
swej godności, dłużej sasw em  obecnem stano­
wisku pozostać. Jul i tak bardzo nieiad temu, 
że dwa miesiące bawi w P a r y ż u ,  a nie wyzna­
czono mo jeszcze ^uroczystego posłuchania , rsa
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którem mógłby wręczyć Królowi swe pisma za­
wierzy telniające.

Piszą z Paryża pod dniem 22. października: 
^Przyjaciele i stronnicy Królowej K r y s t y n y  
niczego jaz nie spodziewają się po powstania 
0 ’Donnellowskiem dla byłej Rejentki Hiszpanii. 
Jeźli to prawda , o czerń ministeryjalne pisma 
madryckie zapewniają, źe rząd hiszpański ma 
źródła pomocy potrzebne do opędzenia kosztów 
wojny , wątpić nie można , iż wojsko E s p ar-  
t e r a  utłumi wkrótce ostatnią iskrę bunln, a to 
tem  bardziej, ileze jak się zdaje, Królowa K r y ­
s t y n a  była cokolwiek za skąpą w udzielania 
funduszów, któremi dla poparcia sprawy swojej 
rozrządzać mogła. Z  w lelkiem natężeniem ocze­
kują ta dalszych skutków nieporozumienia, jakie 
zaszło między Królową K r y s t y n ą  a posłem  
hiszpańskim , a które bez wątpienia wytoczy się 
dalej przed trybunałem publiczności.4

Rząd belgijski zezwolił na wydanie niejakiego 
G r a n d ? i o a ,  podejrzanego o udział w zama­
chu na synów Króla , i uwięzionego już do Fran- 
cyi przystawiono.

 d n i a  22.  p a ź d z i e r n i k a .  Spodzie­
wano się powszechnie , ze pisma dzisiejsze za­
wierać będą odpowiedź posła hiszpańskiego na 
(powyższe) oświadczenie dziennika des Debats.  
Tymczasem zawiedziono się ; p. O 1 o z a g a do­
tąd milczy. Zanim  i jak się zdaje w jego imie­
nin odzywa się dzisiejszy C onstitu tionnel  w spo­
sobie następującym : »0 całym toku tej sprawy
dowiedzieliśmy się następujących szczegółów: 
W d n iu  po rozmowie z Królową, z której pan 
O l o z a g a  zdał sprawę, spisał tenże tak słowa 
Królowej jakoteż sw o je , ilo mu takowe w pa­
mięci pozostały, i udzielił ich Królowej w odpi­
sie, dodawszy prośbę, by mu na piśmie dokład­
ność słów tych stwierdziła. F. O l o z a g a  po­
wtórzył przy tój sposobności , że rozmowę lę 
przez Królowe stwierdzoną, swemu rządowi prze­
szłe. Czekając dni kilka na odpowiedź, według 
znanego przysłowia wziął milczenie za potwier­
dzenie , przeto depeszę o tej ważnej rozmowie  
posłał tak do Madrytu jakoteż do jenerała A 1- 
c a l a .  Tymczasem prywatny sekretarz Ma r y i 
K r y s t y n y  napisał nareszcie, że Królowa Jej­
mość nie uznała va rzecz stosowną odpowiedzićcy 
3 ze opisany przez p. O l o z a g ę  wypadek, jak 
go Królowej przesła ł, zawierał kilka niedokład­
ności. Na to p. O l o z a g a  zaraz na piśmie  
odpowiedział, ż© lubo w tym względzie wcale go 
pamięć nie zawiodła, nie utrzymuje jednakże, 
jakoby słowa Królowej zupełnie dokładnie po­
wtórzył ; lecz m n iem a, ze myśl ich jak najdo­
kładniej pojął. Gotów jednakże przyjąć wszelk:’ 
w te; mierze sprostowanie. Zdaje s ią ,^ że  pan.

O l o z a g a  na odezwę tę żadnej dotąd odpowie­
dzi nie otrzymał.4

 d n i a  23.  p a ź d z i e r n i k a .  Co z wc to-
rajszych depeszy telegraficznych przewidzieć było 
m o żn a , to ziściło się otrzymanemi ta dzisiaj 
wiadomościami telegraficznemu (Porównej flisz- 
paniję) : »P o w s t a n i e u t ł u m  i o n o. Jene­
rałowie i oficerowie z partyi Królowej K r y s t y n J  
schronili się jako zbiegi do Francyi; Bilbao * 
Witoria poddały s i ę ,  a O ’ D o n n e l l  już także 
sprawę swoje porzuca; nakazał opuszczenie twier* 
dzy Pamplony, a załoga do Francyi się schroni 
M o n t e s  d e  O c a  podzielił los jenerale 
D i e g o  L e o n a .  Ten nagły upadek powstania 
w prowinoyjach, które się dawniej najbardzió 
wojowniczemi okazywały, tłumaczy Journa l des 
D eb a ts  w sposób następujący: »Główną siłę
O D o n n e l l a  i stronnictwa jego stanowiło woj­
sko linijowe , jakie w Bilbao, Witoryi, Pamplo- 
nie i w innych załogach dla siebie był pozyskał. 
Mniemał o n , ze przy tych środkach, mając 
aresztą za sobą partyję fuerystowską, potrafi trzy­
mać się w samem wnętrzu kraju i ducha buntu 
między góralami znowu rozszerzać. Atoli wia 
domości z Madrytu, Saragossy i Barcelony, donie­
sienia , że spiski nigdzie się nie powiodły i że 
je wszędzie u t łam ion o , nadciąganie znacznych 
kolumn, które już przez Ebr przeszły, wszystkie 
te okoliczności zniechęciwszy wojsko linijowe, 
sprawiły, iż się poddało. Miasta pozbawione po­
mocy iołniórzy, a nie mające tyle czasu, by same 
postawiły się w stanie obrony , również kapitu­
lowały, a tak jenerałowie i oficerowie , będąc ze 
wszech strón opuszczeni, ucieczką ratować się 
musieli.4

Jeden z głównych ajentów Królowej Kr y-  
J t y n  y ,  pan C a r r i  - G n e r r i ,  przybył tem» 
dniami z Nawary do Paryża. Słychać , że przed 
Królową K r y s t y n ą  dotkliwie nskarzał się na 
niedostateczność środków pieniężnych, przęsła 
nych naczelnikom powstania. Temu niedostat­
kowi pieniężnych źródeł pomccy przypisuje p> 
C a r r i - G u e r r i  upadek powstania. Zażaleń 
tych bynajmniej nie spodziewała się Królowa, 
wypłaciwszy pewnemu ajentowi 3 milijony fr. > 
które dla stronników w Nawarze i Andaluzyi prze- 
znaczyła. Spodziewają się wkrótce O ’ D o B' 
n e 11 a w Paryża i od niego bez-wątpienia do­
wiedzieć się będzie m ożna , czy te pićniądze do­
stały się w miejsce swojego przeznaczenia.

M o n iteu r  p a r is ie n  donosi według korespo®' 
dencyi, za której autentyczność wszakże nie ®a' 
ręczą, żo rząd hiszpański nakazał zaciąg 150,000 
ludzi.

Proces pana L e d r u  ■ R o l l i n  za mowę?


